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Nr. 53. Kraków, wtorek dnia 5 lutego 1907 r. ROK XV.

Rozprawy parlamentarne nad 
Honprną.

Pomimo pospiechu, z jakiem traktowano w 
ostatnich dniach żywota byłego parlamentu naj
ważniejsze sprawy, przy których chodziło o dzie 
siątki i setki milionów, zatrzymano się dłużej 
nad sprawą polepszenia bytu Duchowieństwa, 
przy której szło tylko o 4 miliony 800 koron.

Rozprawy ciągnęły się przez dwa posiedze
nia, 22 i 23 stycznia i wywołały bardzo ożywioną 
pouczającą, a równocześnie namiętnie stronniczą 
dyskusję, z której przebiegu bodaj krótką chcemy 
zdań sprawę.

Przeciwko wnioskowi polepszenia kongruy, 
na który zgodziły się wszystkie stronnictwa, a 
przemawiał za nim nawet poseł bialski, protes 
tant dr. Guenther, wystąpili socyaliści z całym 

uałem zarzutów nie nowych, ale z nową zacie 
kłością powtórzonych.

Dodać trzeba, że uczynili to jedynie w celu 
zasadniczego stwierdzenia swojej bezwyznanio 

ci, oraa dla wykorzystania chwili, w której ma 
gli wylać cały swój zbiornik jadu i nienawiści do 
katolickiego Duchoweństwa. Wie i*v li bowiem z 
góry że ustawa ma zapewnioną większość w par 
lamencie a więc jej nie będą mogli obalić, prze
mawiali tedy, aby znowu módz puścić w świat 
swe brutalne napaści na kościół i duchowieństwo.

Już w komisy i zgłosili wniosek mniejszości 
i oddali sprawozdanie „towarzyszowi* nauczycie 
łowi wiedeńskiemu, Seitzowi. We wniosku tym 
mniejszości usiłowali udowodnić tezę, że: pańs. 
nie ma żadnego obowiązku przeznaczać jakiego 
kolwiek funduszu na duchownych pewnego wy
wianift.

Na tern niepoprzestając, próbowali wykazać, 
le nowe, pod nazwiskiem „majowych ustaw” z r. 
1874, postanowienia, sprzeciwiają się wszel
kiemu podwyższaniu poborów Duchowieństwa z 
funduszów państwowych.

Argumenta te służyły jednak tylko za pozór 
do właściwego celu, zohydzenia Duchowieństwa 
w oczach świata.

Właściwa też debata nie toczyła się około 
tych „prawniczych sporów”. Minister dr. Marchet 
zaraz na wstępie rozpraw, krótac aie dobitnie 
wykazał bezpodstawność argumentów socyainej 
demokracyi, przytaczając to cośmy już zaznaczy 
li w pierwszym artykule, że państwo zawarowa 
wszy sobie decydujący wpływ na zarząd kościel 
nego majątku, tern samem przyjęło obowiązek 
uzupełnienia braków i zabezpieczenia odpowie
dniego utrzymania Duchownym.

Wykazał również, że ustawy majowe wcale 
nie odnoszą się dd stosunków między państwem 
a Kościołem, lecz tylko regulują stosunki człon 
ków pewnego wyznania między nimi samymi, a 
ich zwierzchnością duchowną. Odparłszy w ten 
sposób rzekome argumenta socyainej demokracji 

ciw ustawie, wskazał minister na właściwą 
treść i cel ustawy.

Nie jest ona mianowicie nowem i rzeczy wi- 
n polepszeniem datacyi klern katolickiego, i 

nie zmienia w niczem ustawy z r. 1898, która u- 
stanowiła następujący wfymiar kongruy:

1 Dla duszpasterzy samoistnych: we Lwo- 
i Krakowie 2000 k., w miastach po nad 10.000 

ludności 1600 k., w miejscowościach % ludnością 
nad 3000 mieszkańców i w miejscach kąpielowych 
1400 k.; we wszystkich innych miejscowościach 
1200 koron.;

2) dla wikarych: we Lwowie i w Krakowie 
800 k., w miastach po nad 10.000 ludności 700 
k., w miejscowościach z ludnością nad 3000 mie 
szkańców i w miejscach kąpielowych 700 k., we 
wszystkich innych miejscowościach 600 koron.

W tej ustawie zasadniczej, wyjaśniał da
lej minister, pominięto jedną ważną rzecz, za 
chowywaną przy wypłacaniu pensyi dla wszyst 
kich innych funkeyonariuszy publicznych, a 

mianowicie nie zapewniano starszym i dłużej 
pracującym w zawodzie żadnego podwyższenia 
poboru.

Proboszcz, który pierwszy role obejmuje 
zarząd parafii ma 1200—1600 koron tak samo, 
jak ten który 10,20 i więcej lat spełnia dnszpa 
sterstwo, a wikary po 5, 6 a niekiedy 10 i wię 
cej latach ma tak samo 600—800 k., jak ten, co 
z seminaryum przychodzi na parafię.

Okrom niesprawiedliwości tego systemu, 
ma on i tę ujemną stronę, że starsi proboszczo
wie, chcąc poprawić swój byt, przenoszą się z 
parafii na parafię, a ta częsta zmiana probosz 
czów jest z wielu względów szkodliwą.

Owóż przedłożona obecnie ustawa jest tyl
ko dopełnieniem dawniejszej i zatrzymując wy 
miar kongruy, przyznaje duchownym wliczalne 
do emerytury dodatki pięcioletnie aż po 100 k. 
Dodatków takich może być najwyżej ośm, z 
tern, że ustawa działa wstecz, ą więc czas dusz
pasterstwa przed pstawą, ma być liczony przy 
wymiarze pięcioleci.

Wyjątkowo, może w myśl par. 4 tej ustawy, 
minister wyznań przy przeniesieniu w stan 
spoczynku przyznać w wypadkach uznania go 
dnyeh, z powodu osobliwych braków zdrowia, 
emeryturę 2000 koron.

(Przedstawiwszy w ten sposób treść i ceł no

wej ustawy, minister, apelując do idei równości 
w obec prawa, która przez cały rok unosiła się 
nad parlamentem, prosi o szybkie jej załatwię 
nie, wobec nawału innych prac, (które parla
ment musi jeszcze załatwić.

Lecz ten apel ministra pozostał bez skutku. 
Socyalnidemokraci wysłali w szranki do bojn 
przeciw ustawie — nie — przeciw duchowień
stwu dwu swoich wybitniejszych mówców, 
Schuhmaiera, i wyżej wspomnianego Seiiza,

Scłmhmeier, radny miejski, był dosyć 
szczerym. Oświadczył zaraz na wstępie, że dal 
by en Duchowieństwu tu w parlamencie spokój, 
gdyby nie ta walka tam „za murauii1', która 
wre pomiędzy duchowieństwem katolickienf a 
socyalną demokracyą. „Wy nam stajecie, wo
łał; w poprzek na każdym kroku” -  - zwalczacie 
nas tysiącznemi środkami, które sa w wa«zycb 
rękach, my też nie możeni v wp>cząć w walce...

Między Kościołem a socyalną demokracyą 
istnieje zasadnicza rozmea poglądów. Kościół 
mówi: „Królestwo moj*- me je«t z tego świa
ta.* Gdybyście trzymali się tej zasadj i nie 
wtrącali w sprawy tego świata, możeby był 
spokój, bo my stoimy na całkiem odoiienncm, 
wręcz przeciwnem stanowisku. My mówimy; 
.Królestwo nasze jest tylko z tego święta*. Nie 
troszczymy się wcale o Królestwo wasze z tam 
tego świata, pozostawiamy wam je w zupełno
ści. Gdybyście czynili tak samo, nie byłoby Ifęn 
fliktu, lecz wy głosząc królestwo nie z tego 
świata, przecie wkraczacie wszędzie w króles
two nasze... My zostawiamy każdemu jego wie
rzenia... Co prawda, wielu jest między nami, 
którzy nie odczuwają żadnej potrzeby wiary... 
wielu z nas zrzeka się waszych obietnic poza
grobowych... wielu z nas nie potrzebuje wcale 
waszych posług... A wy się koniecznie nam na
rzucacie, wy chcecie zabierać nam i wychowy 
waó nasze dzieci...

Żtąd walka na śmierć i życie. Wypowie
dziawszy w tym duchu o co właściwie chodzi, 
przeszedł Schnhmeier do sprawy samej, podno 
sząc jeszcze następujące twierdzenia:

Każda instytucja powinna sobie samą opła
cać tych, którzy jej służą, a tembardziej Ko
ściół, który jest bogaty.

Kościół katolicki ma 900 milionów mająt
ku, a 25 milionów dochodu. (Głos: A ile ma Bot 
szildt) Do Botszilda przyjdę, odpowiedział mow 
ca — ale nie przyszedł, lecz w dalszym ciąga 
opierając się na tych dwu twierdzeniach, napa 
dał na Duchowieństwo, ma Biskupów, ną Pa
pieża, na zakony, malując w dosadnych, a oeę 
sto prostackich słowach rzekome nadużycia,
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zbytki, chciwość i zdzierstwa Duchowieństwa 
tak, że istotnie cała ta mowa najwyraźniej mia 
ła tylko to na celu, aby zohydzić całą instytu- 
cyę Kościoła, i z tego względu nadaje się wybór 
nie do obecnej agitacyi wyborezej, aby przeko 
nać, źe socyalna deanokracya jest zdecydowa
nym wrogiem chrześcijaństwa i Kościoła.

Część tego przemówienia Schuhmeiera po
wtórzyły też nasze pisma socyalistyczme, oczy 
wiście tylko tę, która się tyczy wykazu mająt
ków kościelnych. Wynurzeń religijnych ani wy 
jaśnień co do majątku nie powtórzyły, i w tern 
musimy je wyręczyć.

----------------oooO m i ----------------

Kuch wyborczy w Kraju.
[(Gorączka przedwyborcza i koncemtracye. Li- 
berali niemieccy wobec wyborów. Pogłoska o 
bloku katolickim. Stronnictwo chrześcijańsko- 
społeczne przed wyborami. Przyszłość chrześ

cijańskiej demokracyi.)
Dziwne jakieś zdenerwowanie ogairnia pra 

Bę austryacką przed zbliżającymi się wyborami 
powszechnymi. Żadne stronnictwo nie jest pe- 
wnem wygranej, żadne nie może się zgodzić z 
możliwością zniknięcia z powierzchni życia poli 
tycznego, każde z nich liczy, rozumuje, pragnie 
odgadnąć rolę milczącej, licznej masy ludu, od 
*ł<xnić oblicze tego posępnego jak noe sfinksa, 
jakim jest przyszły parlament ludów przedli- 
tawskich. Każdy chce zabezpieczyć swą przy
szłość, swe istnienie... Za taką pewną iustytu- 
cyę wzajemnych ubezpieczeń uznano ogólnie 
„bloki", „koń^olidacye" itd. Nie wszędzie; są 
te konfederacye „towarzystwami ubezpieczeń “ 
od mandatów, w Galicy i polska „Rada Naro
dowa" stworzona została pod hasłami, które 
rozbrzmiewały już oddawna, a których zreali
zowaniem była przecież dotychczasowa solidar 
ność Koła we Wiedniu. Ale u Niemców i Cze
chów? Wszakże ci zawsze szli luzem przy wy
borach i luzem w parlamencie, dopiero dziś, gdy 
największe fundusze nie wystarczą oa przefor
sowanie kandydata wbrew woli wyborców, li
beralne stronnictwa niemieckie i czeskie, tak 
głośno mówiące o swym związku z szeroki orni 
warstwami ludności... te stronnictwa zaczynają 
się obawiać..., czy ich sympatye dla ludu zosta 
ną ocenione przez niego i... nawołują do konfe 
deracyi... Ale jakiej? czy ogólno-niemieckiej 
lub ogólno-czeskiej przeciw wrogom narodo
wym lub radykałom społecznym?

Bynajmniej. Liherali widzą wroga gdzie
indziej, a wroga groźnego, swą siłą i swem za
korzenieniem w szerokich warstwach, wroga, 
którego liberalizm nienawidzi od swego nrodze 
nia, a którego nazwa powinna w każdym „praw 
dziwym liberale" obudzić wstręt i nienawiść 
i rozpalić go do krucyaty... Wrogiem tym to... 
klerykalizm.

Gdy partye liberalne niemieckie na wyścigi 
walczyły o reformę wyborczą, mógłby sądzić 
każdy, że powszechność i równość prawa wy
borczego! da im rzeczywiście siłę, że otworzy im 
szeroko podwoje parlamentu, że ludowe masy 
pójdą odrazu za hasłem liberalnem. Dziś okazuje 
się z wynurzeń prasy liberalnej, że naprawdę 
coś się psuje, że liherali mogą przez zaprowa
dzenie reformy wyborczej... zniknąć a przynaj- 
mniej wyjść poza nawias wielkich stronnictw.

„N. Fr. Presse" w śmiertelnym przestra
chu o los zagrożonego liberalizmu, a z drugiej 
strony pod. wrażeniem zwycięstwa obozu katolic
kiego w Niemczech, zaraz po sankcyonowaniu 
reformy wyborczej alarmuje liberalne żywioły 
gTozą „niebezpieczeństwa klerykalnego."

Oto pisze zatrwożona „N. Fr. Presse":
„Austrya za pomocą polityki demokratycz

nej porucza wszystkie losy swoje stronnictwom 
jeszcze bardziej reakcyjnym! Kontrast to bole
sny, że ożywienie stronnictw! liberalnych w 
Niemczech w tej się właśnie odbywa chwili, 
kiedy w austryackiej Izbie posłów ostatni pa
nika ślad stronnictwa istotnie liberalnego. Par
lament austryacki będzie jedynym na cały 
świat, jedynym na wszystkie kraje kulturne,

w którym stronnictwo liberalne miejsca znaleść 
nie zdoła".

O ile przewidzieć można — runą te oba 
stronnictwa, których walki zapełniały przez lat 
prawie 50 całe życie konstytucyjne: liberalne 
i biskupio-| Jerykafcne. (Na miejsce tego osta 
tniego wstępuje obóz chrześcijańsko-socyalny, 
któremu starzy klerykali teraz się poddali, ,a 
którzy stolicę monarchii zdobyli. Ten nowy 
klerykalizm stanie się strasznem mocarstwem 
w nowej Radzie państwa. Przyszłość w niej na
leży do stronnictwa chrześcijańsko-socyalnego 
i do Słowian. A przeciw temn blokowi nie sta 
nie żaden blok narodowo-niemiecki, bo luzem 
►ażde dla siebie, idą stronnictwa niemieckie, 
ku walce wyborczej."

Więc co??... należałoby niedopuścić posłom 
liberalnym do uchwalenia reformy... tymczasem 
liherali jak najgoręcej popierali projekt rzą
dowy. Przyczyna tkwi gdzieindziej. „Nowa pres 
sa“ spodziewała się, że projekt rządowy nie 
przejdzie wskutek opozycyi Koła polskiego a 
wtedy stanęliby liberali w aureoli obrońców 
praw ludu a odium za obalenie reformy spadło
by na znienawidzone przez liberałów Koło 
polskie.

Niestety stało się inaczej.
Liberalne pisma nie szczędzą więc ataków 

na Polaków. Posługują się nawet niezbyt ładną 
bronią, bo kłamstwem i insynuacyami. Wiedeń 
dkie pisma rozniosły już wiadomość, podaną 
przez „Alldeutsch Corresp", jakoby przed za
kończeniem obrad parlamentu katolickie stron 
nictwa prowadziły poufne narady ze sobą w 
celu stworzenia w przyszłym parlamencie „kon 
serwatywno-katolickiego bloku" z żywiołów w 
Austryi. Oprócz przedstawicieli chrześcijańsko- 
społecznej party i niemieckiej, niemiec. centrom 
katolickiego, konserwatywnej większej włas
ności i południowo-słowiańskiego klubu mieli 
brać udział w naradach i przedstawiciele Pol
skiego Centrum ludowego. Partye te miały u- 
cbwalić wspólne postępowanie w przyszłym par 
lamencie w sprawach wyznaniowych i kultur 
nycb.

Jestto oczywiście fałszem obliczonym tylko 
na zastraszenie liberałów wieiką organjiżiaflcyą 
katolicką, by ich skłonić do zawiązania sojuszu 
nięmiecko-libe(ralnego. Szczególnie chrzęść, so 
cyalne stronnic, napawa głębokim niepokojem 
liberałów niemieckich. Więc też stronnictwa 

niemieckie ludowe i postępowe nawołują w 
swych mainfestach liberałów do sojuszu, je
dnak pod hasłami patryotycznemi. Wyklinają 
się od niemiec|cości Wszystkie nieiiberalne 

stronnictwa.
Czy ta koncentracya przyjdzie do skutku? 

Od zjazdu w Loeben woła prasa liberalno-nie 
miecka o zgodę i porozumienie, to też pe
wna koncentracja liberalnych Niemców przyj
dzie do skutku. Przyszły parlament zawierałby 
więc i wspólny klub liberalnych .niemieckich 
stronnictw, obok klubn chrześcijańsko-społecz 
nego polskiego i czeskiego.

Stronnictwo cbrześć.-^boyalne pod wfodzą 
takich przywódzców, jak dr. Lueger ks. Lichten- 
steiin świeżo mianowany marszałkiem Austryi 
Dolnej p. dr. Steiner i dr. Gessmann występuje 
samodzielnie do walki wyborczej. Stronnictwo to 
liczy na poważny wzrost mandatów (dotąd miało 
ich 25); na Wiedeń i miasta Austryi dolnej sta
wia już kandydatów, a na 3 marca zwoła wielki 
zjazd swych mężów zaufania, na którym ostatecz 

uchwały co do taktyki wyborczej i kandydatur 
zapadną. Popularność tego stronnictwa olbrzy
mia u ludu niemieckiego opiera się nietylko na 
przywódzcach, ale jest przede wszy stk. wynikiem 
taktyki tegO stronnictwa w obec żydów, Ściśle de 
mokratycznego stanowiska zajętego przezeń w 
obec reformy wyborczej.

Jest to jeden z najdzielniejszych' przejawów 
życia katolickiego oswobodzonego z więzów fałszy 
wego autorytetu konserwatyzmu, który używał 
Kościoła dla swych partyjnych celów....

Spodziewać się należy, że myśl wolna, postę- 
onfwa katolicka swobodnie się rozwinie w tej no
wej erze, którą ks. arcyb. Teodorowicz nazwał 
erą: demokracyi miłości" demdkracyi chrześci
jańskiej. Zauważyć należy, że jej przewódzcami 
są u Niemców austr. ludzie głównie świeccy, inte- 
:?encya. U nas ta ostatnia albo stoi bezradnie wo 

bec liberalizmu albo mu ulega. Nic więc dziwnego 
że ks Teodolrowicz wzywał w swej mowie w Izbie

panów duchowieństwo, by szło tam gdzie atakuje 
się Kościół to jest na zgromadzenia i zajmował* 
się sprawami politycznemi i społecznemi „Ambo 
na nie powinna być przytwierdzoną do murn 
Kościoła, powinna być ruchomą, powinna prze
nosić się tam, gdzie należy bronić sprawiedli
wości i prawdy". Apel ten nie powinien zostać 
bezskutecznym, zwłaszcza, że wychodzi od księ
cia Kościoła, który złożył dowody, że umie pogo
dzić wymagania i prądy nowoczesne z religią 
Jego wskazania (w mowach sejmowych i w Izbit 
panów, w krytyce Szecba, ankiecie „PrzegL 
Powsz.") stwarzają dla duchowieństwa i inteli
gencji galicyjskiej trafny program działania....

K ro n ik a .
KUPUJCIE TYLKO U CHRZEŚCIJAN! %

Kraków, 4 lutego.
—  Przykry wybryk. Piszą nam z miasta:
Wczoraj wieczorem o godz. 8 na dwóch

panów powracających do domu towarzystwie 
siostry, napadło nagle na ulicy Bosackiej. ko
ło ogrodu Strzeleckiego, kilku młodych ludzi 
ubranych, w mundurki i w bezczelny sposób 
zaczęli ich zaczepiać używając przy tern wy
razów, których nie podobna powtórzyć. Brzyd
ki ten wybryk zasługuje na najsurowsze skar
cenie.

— Z teatru miejskiego. Wtorkowy wie
czór teatru wypełni trzecie przedstawienie 
„Rycerze północy" Ibsena. Dwa pierwsze wie
czory odegrano przy wypełnionym do ostat
niego miejsca w teatrze. Zarówno w piątek 
jak i w sobotę znaczna ilość osób odeszła od 
kasy, już zamkniętej; wysprzedarz biletów za
kończono rano, około godziny jedenaste). Świa
dczy to o wyjątkowym zainteresowaniu jakie
go doznało przepiękne dzieło Ibsena. Publicz
ność w obu wieczorach „Rycerzy północy^ 
opuszczała teatr pod widocznym głębokiem 
wrażeniem; ńrtystów darzono kwiatami. Przed
stawienie wtorkowe zapowiada się nie mniej 
świetnie; już w dniu dzisiejszym kasa zama- 
wień zdołała rozsprzedać znaczną ilość miejsc* 
Zaznaczyć tu wypada, że piękne kostjumy, 
które uzyskały w » Rycerzach Północnych « taki 
sukces uznania, komponowane były przez art. 
malarza p. Włodzimierza Tetmajera; dekora
cję krajobrazów wykonano według pomysłu i 
w pracowni p. Spitzara.

— Dostawa żywności. Intendantura 10 kor
pusu w Przemyślu rozpisuje licytację celem 
zabezpieczenia dostawy artykułów spożywczych 
dla chorych i służby w szpitalu wojskowym 
w Rzeszowie. Pisemne oferty nadsyłać należy 
przed dniem 20 lutego 1907 godzina 10 przed
południem do szpitala wojskowego w Rzeszo
wie.

— Kieszonkowy złodziej Bronisław Lech, 
aresztowany został wczoraj w kościele św. Bar
bary przez ajenta policyjnego w chwili, gdy 
sięgał do cudzej kieszeni.

— Ślub. W kościele OO. Reformatów, po
błogosławił we czwartek ks. O. Janicki zwią
zek małżeński inżyniera H. Grzybowskiego za 
Lwowa z córką p. Nowakowej z Pobudkiewi- 
czów wdowy po urzędniku kolejowym z Wie
liczki. Orszak weselny w kółku rodzinnem po
dejmowali ze staropolską gościnnością krewni 
panny młodej p. Gustawowie Porębscy.

— Obiecujący Icek. Na dworcu kolejo
wym zatrzymano 7 emigrantów rusinów z. 
Ustrzyk, których prowadził 15-letni Izaak Frie.d- 
mann. Ojciec tegeż bojąc się widocznie być 
w drodze przyłapanym, wyprawił swojego 
małego Izaaka, który okazał się na tyle zdol
nym, Ze w drodze „oporządził’" Rusinów z 
kwoty 440 koron. Pieniądze te oddał innemu 
żydkowi, rzekomo na »schifkarty«. £yd ów z 
pieniędzmi się ulotnił, oddając chłopom koper
tę, w której znajdowało się 31 marek prus
kich, a »schiffkarty« miano im doręczyć w  
Mysłowicach. Gała ta wyprawa znajduje się 
»pod telegrafem.«

— Ż sali sądowej. W pierwszym dniu roz
praw karnych kadencji lutowej sędziów przy
sięgłych sądu krajowego karnego, przed try
bunałem pod przewodnictwem radcy Traun- 
fellnera, zastępca prokuratora dr. Solak wnosił

Jedwab Jedwab Jedwab Jedwab
morouiy renesansmieczoromy i balomy grenadina i ©oaloiny dla młodzieży i muśiinomy

na bluzki i suknie we wszystkich cenach, jak również najnowszy wybór czarnych, białych o, r .h r ifb a  HBlImahill HpMIBflBril Zfififft 
i kolorowych »Jedwabiów Henneberga« li Cl ot. da złr. 1U5 za mitr. Franco i już solono do domu. Wzory odwrotnie. 'r la l in jM  JBUUJuUlU. IlbllllbUbl IJ, Mili IW .
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oskarżenie przeciw Janowi Kanarowi 20'letnie
mu parobkowi ze Szczurowej o zbrodnię zgwał
cenia. Po przeprowadzonej rozprawie, która 
się toczyła przy zamkniętych drzwiach, sędzio
wie przysięgli 6 głosami zaprzeczyli pytanie w 
kierunku zbrodni zgwałcenia, natomiast 12 gło
sami zatwierdzili pytanie ewentualne w kie
runku zbrodni zhańbienia. Trybunał na mocy 
werdyktu, skazał Kanara na 6 tygodni ciężkie
go więzienia.

Z teatru ludowego. W niedzielę odegrano 
w teatrze ludowym farsę pod tytułem „Papa 
Pepy‘\ Znany ten wodewil jest osnuty na tle 
stosunków teatralnych, w których główną ro
lę odgrywa ojciec wyrabiający swej córce sła
wę pierwszorzędnaj arlvstki. Tę rolę odegrał 
p. Zaręba z takim humorem i werwą, że pu
bliczność niezaprzestawała rzęsistych oklasków 
zdolnemu artyście. Również p. Mirska w ro
li Ireny i p. Pałczewska w roli panny Balskiej 
zasłużyły na szczerą pochwałę.

Teatr ludowy uporządkował wreszcie „sto
sunki wewnętrzne'* przez zaangażowanie kil
ku zdolnych artystów. Również „piece** fun- 
kcyonują już nareszcie, tak, że publiczność 
nie naraża się na przeziębienie.

Pan Frączkowski stara się również o pe
wne odrestaurowanie sali teatru ludowego i 
o zaopatrznie jej w miejsce ławek krzesłami 
na wzór teatru miejskiego. O ileby tedy jesz
cze dobór sztuk był lepszy i staranniejszy. 
Dyrekcya miałaby zapewnione powodzenie.

St. Rawicz
—  Zazd urzęfnków Tow. Wzaj. ubezpiecz, 

w  Krok.we. W dniach 1 i Sb. m. odbył się 
we Lwowie zjazd czterdziestu kilku delegatów 
ze wszystkich sekcji i biura centralnego Towa
rzystwa Wzajemnych ubezpieczeń celem za
stanowienia się nad sposobem poprawy bytu 
materjalnego urzędników, który w ostatnich 
latach pogorszył się znacznie z powodu panu
jącej w kraju drożyzny. Po dwudniowych na
radach, prowadzonych w sposób bardzo po- 
ważny, w gronie ściśle zamkniętem, uchwalo
no szereg rezolucji które, opracowane i umo
tywowane przez wybrany ad hoc komitet wy
konawczy, przedłożone być mają do rozpatrze
nia dyrekcji i radzie nadzorczej Tow. wzajem
nych ubezpieczeń w Krakowie.

W  ciągu obrad wysłano telegram na rę
ce dyrektora referenta p. dr. Franciszka Pasz
kowskiego z podziękowaniem za życzliwe sta
nowisko, jaki^ dyrekcja Towarzystwa Wzaj. 
Ub. zajęła wobec zjazdu.

— Brak węgla we Lwowie. Celem zara
dzenia ogromnemu brakowi węgla, jaki do
tknął od dłuższego czasu Lwów, odbyła się 
w ubiegły piątek w tutejszej dyrekcyi kolejo
wej pod przewodnictwem radcy dworu i dy
rektora kolei państwowej Jozefa Horoszkiewi- 
cza konferencja, w której wzięli udział radca 
dworu i dyrektor kolei państ. we Lwowie Sta
nisław Rybicki, radca rządu i wicedyrektor 
tut. dyrekcyi kolejowej Włodzimierz Zborow
ski, jakoteż dotyczący referenci. Dzięki uprzej
mości ministerstwa kolejowego doszła wspo
mniana kanfrrencja do względnie pomyślnych 
rezultatów i brak węgla we Lwowie z stanie 
niebawem usuniętym.

— Nekrologia, Helena z hr. Rej ów Mar- 
cinowa Kęszycka, zmarła w Zakopanem d. 2 
b. m. Eksportacja zwłok na kolej nastąpi d. 5, 
a pogrzeb w Dzwiniaczce d. 7 b. m.

Z teatru.
 o------

„Rycerze północy**, dramat w 4 aktach 
Ibsena.

Z ponurych i krwawych legend swojej oj
czyzny, wysnuł Ibsen ten dramat, który chociaż 
pochodzi z pierwszej epoki jego działalności li
terackiej nosi na sobie wyraźne piętno jego po 
tężnej indywidualności.

Prastarych sag skandynawskich użył Ib
sen dla stworzenia poetycznego obrazu zamierz 
chłej przeszłości, i dla usymbolizowania swoich 
wierzeń i poglądów moralnych, które nie wiele 
się zmieniły od czasu powstania „Rycerzy pół 
Hocy“ . W innych szatach i na innem tle malo
wane, odnaleźć można postacie tego legendarne

go dramatu, w głównych spółczesnych utworach 
Ibsena, tylko wydoskonalona technika pisarska, 
i zerwanie ze sztuczną formą, pozwoliły mu głę 
biej zajrzeć w tajniki duszy ludzkiej, z dokła
dniej, a prawdziwiej przedstawić jej zasadni
cze przejawy.

Joerdis żona Gunmara, jest starszą siostrą 
Rebeki West, i nawet Heddy Gabler,, Sygurd 
Mocny i Gunmar, przypomną się nam w budów 
niczym Solmesie, i w Pani z Morza. Są to jednak 
tylko analogje ogólnych linii, które nie odbie
rają bohaterom „Rycerzy północy**, ani orygi
nalności ani wyrazistości. Są ani tylko jeszcze 
smutniejsi, jeszcze nieszczęśliwsi, /niż ich zmo
dernizowani następcy, — a z całego dramatu 
wieje straszliwa melancholja wiecznych zmierz 
chów dalekiej północy, nie skruszona twardość 
jej granitowych wybrzeży i straszliwa moc fal 
morskich rozbijających się o skały Helgolandu.

Legeada o Sygurdzie mocnym, jest źródle 
powitania Nibelunych, jak w ogóle cała niby 
germańska mitologja pochodzi ze Skandynawii 
i w okaleczofnych transkrypcjach dostała się do 
Niemiec.

Bohater Sygurd chcąc dopomódz swemu wier 
nemu przyjacielowi Gunnarowi do zdobycia pię
knej Joerdys, bierze jego zbroję i zabija białego 
niedźwiedzia strzegącego jej sypalni. Taki waru
nek postawiła Joerdys każdemu kito chce otrzy 
mać ej rękę. Ale Sygurd przepędził także całą noc 
z Joerdys, która była przekonana, że bohater 
skiego czynu dokonał Gunnar i została jego żo
ną. Na wieki pozostała w niej pamięć namię
tnych uścisków, których już potem nigdy nie za 
znała, i żyje oibok Gunnara, ponura, tęskniąca i 
>ołna pożądań. Dopiero z powodu kłótni z żoną

urda Dagną, Joerdys dowiaduje się całej ta
jemnicy, i odtąd jedynem jej pragnieniem jest 
połączyć się w tern lub tamtem życiu z Sygnrdem, 
który ją także kocha, a poświęcił ją przez przy
jaźń dla Gunnara. Nie mogąc go mieć jako ziem
skiego małżonka, chce z nim pójść do Walhalli 
i zabija go celnym pdciskiem zaczarowanego łu~ 
ku. Ale konający Sygurd rozwiewa jej nadzieje. 
On jest już chrześcijaninem i pójdzie po zgonie 
nie do Odvn«, ale do Białego Boga Chrześcijan... 
Joerdys pełna rozpaczy i wsciektaści ginie w głę 
biach wzbudzonego morsa

Dramat Ibsena jest przedewszystkiem dzie
łem poetycznego natchnienia wysokiej miary i 
znać w nim wielki polot młodości, fantazyi i 
uczucia. Przygnębiający nastrój beznadziej

nej melanchołii, który wieje z tej dramatycznej 
baśni odpowiada doskonale rodzajowi geniuszu 
Ibsena i charakterowi jego pysznej, ale wiecznie 

smutnej ojczyzny. Leży też wielki i oryginalny 
urok w tym posępnym kolorycie ludzi i krajobra
zów, i w tych równie ponurych wybuchach pier
wotnych namiętności i ścierających się z sobą z 
żywiołową siłą, na tle wiecznej nocy i wiecznej zi
my. A z poza krwawych obrazów, walk, mordów, 
kobiecych zawiści, męskiego współzawodnictwa, 
niepohamowanej dzikości i namiętnej tkliwości,— 
przeglądają głębokie, ogólno-ludzkie myśli i spo
strzeżenia, zaklęte w artystyczne kształty ożyw- 
ezem tchnieniem polezyi.... »

Wykonanie ibsenowskiego dramatu było na 
ł staranne i dobre; zwłaszcza mistrzowska 

charakterystyka p. Solskiego i dyskrecya uczucia 
p. Wysockiej, uwydatniły niepospolite pięknoś
ci „Rycerzy północy**. Bardzo ładnie odegrała 
rolę p. Arka win ówna, a p. Mielewski wyraziście 
zarysował postać Sygurda mocnego.

Piękne dekoracye, stylowe stroje, zręcznie 
ułożone scenły zbiorowe, zlasługują da tosobnje 
zaznaczenie.

Przekładu z oryginału norwegskiego doko
nał dr. Alfred Wysocki, — a Dyrekcya pobzła 
śladem dobrych tradyayi krakowskiego teatru, 
wystawiając dzieło trudne i poważne, ale niezbę
dne dla poznania całokształtu literackiego do
robku wielkiego pisarza.

Telegram y.
 o------

Nowi tajni radcy.
Wiedeń. Dzisiaj przed południem zaprzy

siągł cesarz ministrów Forzta, Marcheta, Der- 
schattę, Pacaka i  Pradego, oraz szefa sekcji 
Siegharta, jako tajnych radców.

Audjencja.
Wiedeń. Po zaprzysiężeniu w godności taj 

nych radców, przyjął cesarz na posłuchaniu mi 
nistrów Derschattę, Forzta, Marcheta, Pacaka, 
Pradego i szefa sekcyi Sieghardta.

Ostrzeżenie przed wychodźtwem.
Wiedeń. Urzędowo ogłaszają, że w ostat

nim czasie znacznie wzrosła liczba obcokrajow
ców szukających pracy w Portugalii. Ponie
waż obecnie bardzo trudno jest znaleść pracę 
w Portugalii, zwłaszcza osobom nie władają
cym językiem krajowym, należy przestrzedz 
przed wychodźtwem do tego kraju.

Przeniesienia.
Lwów. „Gazeta lwowska** ogłasza; Na

miestnik przeniósł komisarzy powiat. Włady
sława Madejskiego z Sambora do Limanowej, 
dra Hugona Schwarza z Nowego Sącza do 
Brodów, Juliusza Friedricha z Białej do Lwo
wa, dra Stefana Cwajdzińskiego ze Lwowa do 
Białej, tudzież praktykantów konceptowych 
namiestnictwa dra Marjana Borońskiego z Li
manowej do Lwowa, Seweryna Siekierskiego 
ze Zaleszczyk do Gorlic, Edwarda Bogdań
skiego z Rzeszowa do Przemyśla, Stan. Kie- 
szkowskiego ze Lwowa do Rzeszowa, oraz 
przeniósł sekretarza powiat. Tytusa Rzesze- 
tyłowicza z Gorlic do Lwowa.

 o------
Wypadek kolejowy.

Lwów. Do „Kurjera Lwowskiego** dono
szą, że w niedzielę przed południem na sta- 
cyi kolejowej w Zimnej Wodzie pod Lwowem 
najechał pociąg błyskawiczny idący ze Lwo
wa na podurzędnika ruchu 3ózefa Dubień- 
skiego i zabił go na miejscu. Maszyna roz
szarpała zwłoki.

 o------
Wydalenie bar. Scliónbergerowej.

Bndapeszt. (Węg. B. kor.) Policja zawia
domiła fr. Schónbergerową, iż wydaloną zos
tała na lat 10 z obszaru stolicy, którą ma o- 
puścić do dnia 5 b. m. godz, 12-tej w nocy.

Nowy minister sprawiedliwości na Węgrzech.
Budapeszt, Węg. B. koresp. donosi z 

Wiednia; Nowo mianowany węgierski mini
ster sprawiedliwości dr. Antoni Gtinther udał 
się dn. 2 bm. o godz. 2 popoł., w towarzy
stwie prezydenta ministrów do Burgu, gdzie 
złożył wobec cesarza przysięgę urzędową, 
Przy akcie tym asystował oprócz dra Weker- 
lego także hr. Aleksander Apponyi. Formuł
kę przysięgi odczytał radca sekcyjny br. Iwan 
Skerlecz. Po złożeniu przysięgi przyjął ce
sarz nowego ministra na specjalnej audjen- 
cji. Węg. prez. ministrów dr. Wekerle konfe
rował w sobotę dłuższy czas £z ministrem 
spraw zagranicznych br. Aehrenthalem. Se
kretarz państwa Aleksander Popoyicz konfe
rował w sobotę dłuższy czas z ministrem fi
nansów Korytowskim.

Węgierscy ministrowie wraz z towarzyszą
cymi im urzędnikami odjechali w sobotę wie
czorem do Budapesztu.

Sejm węgierski*’V
Budapeszt. Prez. ministrów zawiadamia o 

przyjęciu dymisyi min. Polony‘ego i o nom ma 
cyi ministrem sprawiedliwośi dr. Guentbera, 
który przedstawia się Izbie.

Hr. Hadik powołuje się na wczorajsze u- 
chwr.ły serbskiego kongresu kościelnego, który 
zarzucił patryarsze Brankovicsowi nadużycia 
pieniężne, i interpeluje, co rząd zamierza uczy 
nić, aby patryarchę usunąć z urzędu.

Następnie uchwalono wydać sądom posła 
Jebliczkę (Słowaka) za mowę, wypowiedzianą 
podczas ostatnich wyborów' do Sejmu.

Obradowano następnie nad wydaniem po
sła Jurygi (Słowaka) zasądzonego na 2 lata 
więzienia za podburzającą mowę.

Poseł Szkicaft (Słowak) sprzeciwia się wy 
daniu posła Jurygi, gdyż historja jego zasądzę 
nia wskazuje na to, że chodziło t.i o polityczne 
prześladowanie par ekscellen^e.

Prezydent Justh wzywa m0v.ee do porząd 
ku i grozi n:n odebraniem k.csu. Prez. Justh 
stwierdzi że w\ rok — e,prawie p. Jurygi jest

Poseł Szkicak apeluje do partji niezawi
słości, przypominając, że ona także występowała 
w swoim czasie przeciw partji liberalnej w 
sprawie postępowania wobec narodów niewęgier 
skich. Mówca prosi ministra sprawiedliwości, 
juz prawomocki'-

Zarazo PWsne i tauie STACYE DROGI KRZYŻOWEJ aa płótnie malowane. — Są i oteodrnHi różnej wierci.
UŁT ( t P a K i a  z blachy wycinany i olejno malowany (bar- 

dzo trwały i praktyczny) na 1 m. V/2 m.
Wielki wybór ąrzyźdw 1 Korpusów z metatn, drzewa 1 Kofri słoniowej.

Wspaniale 4 feretrony
Crodne p o lecen ia : Krzyże dębowe 85 cm., z korpusami na 35 cm. Z masy twardej wodotrwalej’po 8 koron poleca handel
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aby posła Jury gę przedstawił do łaski monar 
szej. Większość sejmu powinna stwierdzić, że 
chodzi tu o zasądzenie tendencyjne.

Prez. Justh odbiera p. Szkieakowi głos.
Pos. Szmecsanyi (partja Indowa) wskazuje 

na haniebność czynu p. Jnrygi.
Prez. Jutsh wzywa mówcę za to wyrażenie 

do porządku. $ n
Minister sprawiedliwości Guenther za

strzega się przeciw twierdzeniu, jakoby sądy 
węgierskie wydawały tendencyjne wyroki. Mi 
nisterstwo sprawiedliwości zawsze otacza miło 
ścią naród słowacki (?), ale z agitatorami bę
dzie postępowało bezwzględnie,

W głosowaniu uchwalono posła Jury gę wy 
dać sądom.

Poseł Szkicak twierdzi, że w Izbie jest 
brajk kompletu i domaga się obliczenia posłów.

Skonstatowano dostateczną liczbę (112) po 
słów. — Nastąpiły rozprawy nad ustawą o po
borze rekruta.

Wiec niemieckich postępowców.
Berno. Przy bardzo licznym udziale ucze 

stników, odbył się tu wczoraj wiec partyjny nie 
mieckich postępowców. Przeiwodniczący bur
mistrz dr. Wieser podniósł w swej przemowie 
że hasłem wyborczem powinno być połączenie 
się wszystkich stronnictw niemieckich. Poseł 
dr. Gross stanął na tern samem stanowisku, 
stwierdzając, że zasiadający w gabinecie trzej 
ministrowie partyjni, tylko wtedy będą mieli 
wpływ, jeżeli będą popierani przez wszystkie 
3 stronnictwa. Stronnictwa mieszczańskie po
winny iść przeciw soeyalistom, tak, jak się to 
dzieje w Niemczech. Uchwalono następnie od 
powiednią rezolucję, w której między innemi 
oświadczono się raczej za rozdziałem ekonomi 
cznym z Węgrami, niż za niekorzystną dla Au 
stryi ugodą.

 o------
Bandytyzm w Rosji.

Jarosław. W Nokouzie, w pow. mołockim, 
do biura pocztowo-telegraficznego weszło pię
ciu uzbrojonych ludzi. Zawołali „ręce do gó
ry" i zabrali około 5.000 rb. W lokalu zarzą
du gminnego w tejże chwili odbywał się sąd. 
Włościanie dowiedziawszy się o napadzie, pu
ścili się w pogoń za rabusiami, którzy strzela
li. Mimo to ujęto ich. Tłum włościan dokonał 
samosądu i strasznie ich obił. Jeden z rabu
siów zmarł zaraz, drugiego odwieziono do szpi
tala. Większą część pieniędzy odebrano.

Ekaterynosław. Dokonano tu napadu zbroj
nego naartelszczyka budowy kolei permsko-eka- 
terynburskiej, Tarasenkę, który wiózł z kasy 
skarbowej 27.900 rb. Napadło na niego trzech 
bandytów, zabrali mu torbę i usiłowali um
knąć sankami. Tarasenko dopędził bandytów 
dorożką na krańcu miasta i wystrzałami zmu
sił ich do rzucenia torby, z której zrabowali 
jedynie 900 rb. Dwóch bandytów ujęto.

Przed wybornym do Bumy.
Pińsk. Odbył się tutaj szereg zgromadzeń 

przedwyborczych Rosjan, Polaków 1 żydów. 
Wśród żydów zauważolno rozdwojenie. Rosjanie 
i Polacy narodowcy zawarli blok

Gabinfet czarnogórski.
Cetynia. Nowy gabinet utworzonym zos

tał z trzech ministrów. Radowicz objął prezy- 
djum, sprawy zagraniczne, skarb i wojnę, I- 
wanowicz sprawy wewnętrzne, Cerowicz mi
nisterstwo sprawiedliwości, kierownictwo mi
nisterstwa wyznań i oświaty.

Wybory do Dumy.
Petersburg. „Ruś" donosi, że wybory w 

gubernii kozańskiej wypadły na korzyść opo- 
zycyi.

Kondolencja cara.
Petersburg. Gar wystosował do wdowy 

po profesorze Mendelejewie następujący tele
gram: „Szczerze podzielam ból pani i wyra
żam jej sympatję i współczucie z powodu 
ciężkiej straty. Rosja przez śmierć niezapo
mnianego Mendelejewa pozbawioną została je
dnego z najlepszych swoich synów".

Aresztowanie.
Poznań. Aresztowano tu niejakiego Józe

fa Gałkowskiego, który, ukradłszy z klasztoru 
na Bielanach pod Krakowem cenny kielich 
złoty, usiłował sprzedać go jubilerom tutej
szym.

Waszyngton. (Ass. Press.) Urzędnicy depar
tamentu stanu potępiają fakt, że prasa nowo
jorska ponownie przyniosła wiadomość o woj
nie z Japonią. Wiadomości te są zupełnie bez
podstawne i mogą tylko służyć na to, aby 
przeszkodzić rozumnemu uregulowaniu sprawy, 
co obecnie jest w toku.

H  Zaburzenia auliohrześoiańskie w [Chinach.
b ; Szangai (B- Reutera). W Kutki w pobli
żu Sutschu, w prowincji Kiangsi, miały wczo
raj miejsce zaburzenia wrogie dla chrześcian. 
Wojsko na razie przywróciło spokój. Dalsze 
posiłki dla wojska znajdują się w drodze do 
tej miejscowości.

W y ś c i g  na l o d z i e  o m i s t r z o w s t w o .
Davos. W wyścigu na lodzie, mistrzowstwo 

dla Europy na r. 1907 zdobył niejaki Ocholm, 
który przebył 10.000 m. w przeciągu 18 minut 
i 52 sekund.

Śnieżyce w Hiszpanji.
Pan t l ona.  Skutkiem silnych zawiei 

śnieżnych ugrzązł pociąg kolejowy w śniegu. 
Kilka okol cznych gmin odciętych jest zupeł
nie od świata. Panuje brak żywności.

-Or-
Trzęsienie ziemi.

Tryest. Aparaty seismograficzne w mor- 
skiem obserwatorjum, zapisały w sobotę trzę
sienie w niewielkiej odległości, które trwało 
od godziny 10, minut 8, sek. 30 przedpoł. do 
godz. 10, minut 57, sekund 52. Największe 
wychylenie wynosiło 17 *s»m. m.

Pożar okrętu.
Lizbona. W porcie tutejszym nastąpił straszny 

wybuch i pożar na parowcu, Machado Novo“, 
zawierającym 40.000 galonów gazoliny. Przy
czyną wybuchu było rzucenie przez jednego 
z marynarzy zapalonej zapałki do wnętrza 
okrętu. W jednej chwili cały okręt stanął 
w płomieniach. Przy próżnych usiłowaniach 
ugaszenia pożaru 9-iu marynarzy odniosło po
parzenia ciężkie, a kilkunastu lżejsze. Parowiec 
spłonął. Z trudem uratowano obok stojące 
okręty.

Dżuma w Malej Azji.
Konstantynopol. Liczba osób, które od d. 8 

stycznia zmarły w Dżeddach na dżumę wynosi 
17. Stan zdrowia pielgrzymów, którzy powró
cili z góry Arafat do Mekki jest dobrym.

 o------
ViIlomstad. (Wenezuela) (niem. To w. Kalb). 

Według wiadomości z Caracas, przedsięwzięto 
liczne aresztowania z okazji zamordowania gu
bernatora Dra Mata. Ruch rewolucjonistów w 
całym kraju wzrasta.

NADESŁANE.
 o------

Smaczną, lekką, łatwą do użycia i bardzo 
strawną: Fosfatynę Faliera, zaleca się jako naj 
lepszy pokarm dla dzieci 6 do 7 miesięcznych i 
dorostków. Podawan az mlekiem, zastępuje 
wszelkie inne pokarmy dotychczas zalecane.

Rozkład jazdy na kolejach
Odjazd z Krakowa:

w kierunku 
Do Lwowa i Podwołoczysk.

Pociąg pospieszny o godzinie 6*43 rano. 
osobowy „ „ 8-10 „

„ „ „ 11*00 przedpoł.
•sobowy „ „ 9.00 w nocy.

„ „ „ 10.55 „
Do Lwowa

Pociąg pospieszny o godzinie 2.49 popołud. 
„ „ „ „ 8.38 wieczór

Do Zakopanego
Pociąg osobowy o godzinie 9.02 rano.

8.00 wieczór 
11.5€ w nocy.

yy

yy

yy

yy

yy

yy

yy

y y

Do Wieliczki
Pociąg osobowy o godzinie 8.30 rano. ,

„ mięszany „ „ 1.30 popołud.
„ „ „ „ 7.40 wieczór.
„ osobowy „ „ 9.00 w nocy.

Do Kocmyrzowa
Pociąg osobowy o godzinie 8.40 rano.

„  „ „ „ 1.45 popsłud.
,, „ „ „ 8.05 wieczór.

Do Suehy i Nowego Sącza.
Pociąg osobowy o godzinie 9*02 rano.

„ „ „ „ 8*00 wieczór.
„ „ „ „ 11-52 w nocy.

Do Tarnowa-
Poeiąg osobowy o godzinie 6*15 wieczór.

Do Słotwiny
Pociąg osobowy o godzinie 3*15 popoł.

—ooOoo—

Przyjazd do Krakowa:
Ze Lwowa i Podwołoczysk

Pociąg osobowy o godzinie 4*42
•y y
y y  yy  yy
„ pospieszny „

yy

yy

yy

rano. 
845
6*25 wieczór. 
9*38

Ze Lwowa.
Pociąg osobowy o godzinie 

„ pospieszny „
1*30

2*24
popoł.

Z Zakopanego
Pociąg osobowy o godzinie 4 40 popołud.

11-00 w nocy.

Z Wieliczki
Pociąg mięszany o godzinie 11*35 przedpoł.

6*45 wieczór. 
10*40 w nocy.

Z Kocmyrzowa
Pociąg osobowy o godzinie 7-40 rano.

1*05 popołud.
„ „ „ „ 7*10 wieczór.

Z Suchy i Nowego Sącza
Pociąg osobowy o godzinie 6‘07 rano.

4-40 popołud.
11*00 w nocy.

Z Wiednia i Seceakowy
Pociąg pospieszny o godzinie 6*20 rano.

„ osobowy „ „ 9*45 „ ■
5*15 popoł.

yy

v
yy

yy

yy

yy

yy

yy

„ pospieszny „
„ osobowy „
„ pospieszny „

8*18 wieczór. 
10*09 w no cy 
11*42

Z Wiednia
Pociąg pospieszny o godzinie g  2*43fpopoł,

Odjazd z Krakowe:
w kierunku

Do Wiednia i Szcsakwy
Pociąg pospieszny o godzinie 3*55 rano.

osobowy „ „ 5*25
7*18 
9'f0
2*00 popoł. 

10 00 w nocy

yy  

yy  

yy  

y* 
yy

pospieszny „ 
osobowy „

yy  yy
pospieszny „

yy

yy

yy
y>

yy

yy

yy

yy

Do Wiednia.
Pociąg pospieszny o godzinie 2*31 popoł.

Do Podgórza Bonarki
Pociąg mięszany o godzinie 8*52 rano.

„ „ „ >, 1-02 popoł.

Do Oświęcimia i Szc^akowy
Pociąg osobowy o godzinie 6*40 wieczór.

Do Oświęcimia ____
Pociąg osobowy o g o d z i n i e 4*30 rano.

„ „ „ „ 1*15 przedpoł

—ooOoo—

| l a  b a n n a i a r a l i  porządlsl U M w , zapeoszeata, ©  ©  tarty ■ ■ C l  I W N i  ■  I d  ł w u l  ■  s t ^ w c  w aajwHIpzjm wyborze polecają
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Kto
ma ASTMĘ nieżyt ogrzeli, 

dolegliwości piersiowe,
Krwawienie płne, 

cierpienia żołądka,
Mech odżałuje czasu i zbada znajdujące się na końcu doniesienia. J6"t to tylko zn ikom ie m ała część wCiąZ naacnouzącycn. ugiaszi się je cez ła
dnego komentarza, mając to przeświadczenie, że cierpiąca publiczność zapewne jest w możności wytworzyć sobie sąd. Doniesienia te, z wyjątkiem małych 
■mian stylistycznych i skróceń uskutecznionych z powodu szczupłości miejsca, są dosłowne. Listy oryginalne, najktórych podpisy są urzędow nie uw ie
rzytelnione, można przeglądać i wyraża się tu usilną prośbę o zrobienie z tego obszernego użytku. Z e  strony władz jn ż  to nastąpiło. Odstą
pienie od prawdy, gdyby je znaleziono, czy to w tych wstępnych słowach, czy też w następujących doniesieniach, pociągnęłoby za sobą surowe kary. —
Ahy laicy, nie czekajac dopiero na wybuch choroby, lecz już przy wystąpieniu, chociażby tvlk© jed n e j jed yn ej oznaki, mogli zawczasu oglądnąć 
Mę' za pomocą, wymienia się tu niektóre z najczęściej występujących

kaszel, ezęsto do wymiotów pobudzający. — Wyrzucanie ciągnącej się flegmy. — Kłucie w piersiach i plecach. — Uciskanie w 
łopatkach. — Poty nocne. — Stale zimne ręce i nogi. — Duszność.— Oddechowi towarzyszy potem słyszalny, gwiżdżący i war
czący szum. — Plucie krwią. — Często silne niemiarowe bicie serca w połączeniu z silnem uczuciem trwogi. — Nienależyty sem. 
— Złe trawienie itd. itd.

Do rozpoczęcia leczenia jest potrzebne dokładne opisanie cierpienia, podanie zatrudnienia, i czy nogi ziębną. Adresować:
Kur-Instiłuł: „5piro spero“ Drcsden-niederlossmłz, Schulsłrasse Dr. 191 a.

—      j --------------

. i O z n a f e :

Astma i dolegliwości sercowe.
Pozwalam sobie donieść Wam, że zupełnie wyzdrowia

łam. Nie doznaję żaduych dolegliwości przy oddychaniu, sy-
wadze trzy i pół kilo,^Oiam dobize i przyb3*ło mi znowu na --------  _ Jr__ ----- ,

Nie mogę się przeto powstrz3'mać od wyrażenia Wam niniej- 
Ssem swej najszczerszej podzięki za dobrą radę. Z wdzięcz
nością T wysokiem poważaniem uniżony J e r z y  K a s c h a ó -  
• ki ,  starszy młynarz, Ebenfurth, D. Austrya.

Juz często chciałam pisać do Was, aby Wam donieść, 
•e Wasze leczenie pomogło mi nadzwyczaj. Moje cierpienie 
•stmowe rozpoczęło się przed 3 laty przez influenzę i nieżyt 

k oskrzeli.
M  Otóż proszę 'Was jeszcze wspomnieć o mojem wyzdro-
M wieniu w Waszych pismach, gdyż Waszemu leczeniu zawdzię- 
Wczam swe teraźniejsze zdrowie. Wam wdzięczna i uniżona 

M a t y l d a  H i l b s c h m a n n ,
wdowa po c. i k, starszym komisarzu

SKiaaam Wam niniejszem serdeczne podziękowanie za 
poważne, rozumne leczenie. Wyleczyliście mnie zupełnie. Mo
gę Waś tylko ponownie zapewnić, że w swem życiu jeszcze 
nigdy nie czułem się tak zdrowym i rześkim i wesołym, ani 
też jeszcze nigdy nie byłem tak wytrzymałym, jak teraz. Po
lepszenie nie ustąpiło, chociaż w ostatnich czasach wykona
łem bardzo wielkie próby, odbywając pochód bez przerwy 12 
— 14 godzin, robiąc wiele wycieczek w niedziele w góry, 
wszystko bez znużenia, bez bicia serca i bez duszności, która 
mnie dawniej zawsze napadała. Wasz uniżony

A n t o m  V a l e n t i n ,  Wiedeń II/8.‘ Vorgartenstr, 205. 
Donoszę Wam, że w mej chorobie nastąpiło już polep

szenie i że mogę się znowu oddawać pracy, jak dawniej. Mo- 
Wę łatwiej oddechać i już nie doznaję tak częstego bicia ser- 
pa. Uciskanie w łopatkach znikło, uciskanie na piersiach tak- 
we jest lżejsze. Wasz uniżony
K a r o l  L e i t e r ,  Guntramsdorf, b. Wien, Josefigasse 281.

^  Astma, nieżyt oskrzeli, nieżyt nosa i krtani.

I ,

i

Jestem teraz ze swego cierpienia zupełnie wyleczony, 
jawiło sią ono jakoś przed 5 laty. Objawiało się przez tru
ty oddech w wysokiej mierze, co szczególnie uczuwałem, le

cąc lub spinając się po garach, przez ziębnięcie nóg i gwizd 
•r przewodzie oddechowym, jakoteż przez suchar kaszel. Zwra- 

i włem się do kilku lekarzy, ale nie pokazało się żadne polep- 
I lżenie. W tern. dowiedziałem się przed dwoma laty o zakła- 
Izie leczniczym ..Spiro spero“  i zwróciłem się doń. Dziękuję 
bardzo za trudy jego zakładu, które drobDą kwotą potrzebo
wałem wynagrodzić. Z wysokiem poważaniem J ó z e f L u k s c h  

Steiumetz, Innergefild, pocztą Aussergefild (Las Czeski). 
Podpisany potwierdza, że znany mu osobiście Józef 

H Luksch przed mniej więcej 2 laty był bardzo chory, a poda

nym przez S. T, zakład leczniczy „Spiro spero“  sposobem le
czenia został wyleczony i tera? jest zupełnie zdrów. O rząd 
gminny Immergefo d, A. Wei sh&upl e . * . ,  naczelnik gmicy.

Od kilku już lat miałam zawsze ręce i nogi, a także 
przy każdej zmianie powietrza bardzo silny katar, nie mogłam 
sypiać, miałam suchy kaszel, a kiedy się pojawił brak apety
tu, przyłączyła się do logo jeszcze silna influenza, tudzież 
silne napady astmy, iż często sądziłam, że się w łóżku udu
szę. Po 3 tygodniowem. zastosowaniu Waszego sposobu le
czenia cierpienia me opuściły mnie zupełnie. Dziękuję więc 
także zakładowi za trudy i troskłiwość. Z wysokim poważa
niem A n n .. JEtanner, właścicielka domu w Tragoso, Oberort, 
Styrya.

Po kilku silnych zaziębieniaob zeszłej zimy miałem nie. 
żyt oskrzeli i wielką duszność, nadto dręczył mnie kaszel i 
katar w wysokiej mierze, a miałem także zastarzały nieżyt 
szczytów płucnych, z którego mnie wyleczono porządnie. 
Wystawiam niniejszem zakładowi „Spiro speroM publicznie 
świadectwo, że mnie swem leczeniem nietylko uwolnił od 
choroby i nieznośnego cierpienia, które może po kiJku latach 
kwękania byłyby mnie doprowadziły do suchot i do wczesnej 
śmierci, nietylko mi przywróciły zdrowie, ale także uczynił! 
mnie człowiekiem silniejszym, niz byłem przedtem. Z wyso- * 
kim poważaniem A n t o n i  Y a l e n t i n ,  Wiedeń. 
Dolegliwości płucne, nieżyt krtani, krwawienie 

plnc, dolegliwości piersiowe.
Miałem przeszło 10 lat zastarzały nieżyt p u c. Rodzice 

mol utrzymywali, że już jako małe dziecko nie byłem zdrowy 
ani przez 1 dzień, że używali wszelkich środków, jakie im ra
dzono, ale wszystko daremnie. W  tern wyczytałem w gazecie 
o zakładzie leczniczym „Spiro speroM, do którego zwróciłem 
się natychmiast. Rozpocząłem leczenie i po ośmiu dniach mo
głem już leżeć w Zożku wyciągnięty, całą noc spać, flegma 
ustępowała łatwo i było jej coraz mniej, aż wkońcu zupełnie 
znikła. Składam temu zakładowi serdeczne podziękowanie, 
G a b r y e l  R o s s m a r i n ,  p. a.: P. Lanz, hotel Stadt Wien, 
Linc, Górna Austrya, Volksgartenstr. A. 34.

Zachorowałam na nieżyt płuc i musiałam 3 tygodnie

Sozostać w łóżku. Zaczęłam kaszleć i straciłam chęć do je
żenia; trwało to całe 2 lata. Moi rodzice byli już zrozpaczeni, 

gdyż sądzili, że mnie utracą, tak wychudłam i miałam twarz 
zupełnie żółtą. W  tern wyczytałam w końcu z gazety o za
kładzie leczniczym „Spiro sperow i zwróciłam się do niego 
natychmiast i już po 14 dniach leczenia ku bardzo wielkiej 
uciesze uczułam polepszenie. Po 3 miesięcznem leczeniu by
łam znowu zupełnie zdrową i żwawą i mogłam napowrót pra
cować, co też do dziś dnia czynię. Z wysokim poważaniem 
J u l i a n n a  A n t o n i ,  robotnica fabryczna, Wiedeń 1 '. Bez., 
Am Wienerberg 4.

Z wdzięczności poczuwam się do obowiązku napijać do

Was, n nie mogę Wam donieść nic innego, jak tylko to, Ł%
jestem zdrową, że co dzień mam wypróżnienie, czego nie było 
przez pięć lat, a także nie mam już kaszlu. Będę wasz spo
sób leczenia ja najlepiej polecać wszystkim podobnie oier- 
piącym. Z wysokiem poważaniem wielce zobowiązana M a r y *  
P i l  g m aj  er, Hetzmannsdorf 18, poczta Wullersdorf, Dolna 
Austrya.

Donoszę Wam, że od 3 lat miałem dolegliwości płucne 
i astmę. Używałem Waszego sposobu leczenia, stosowałem się 
doń bardzo sumiennie i osiągnąłem nim skutek prawie nie do 
uwierzenia. Z  wysokiem poważaniem L u d w i k  Z a l i  o, robo
tnik w fabryce szkła, Pirano, Istrya.

Przesyłam Wam swe podziękowanie. Po największej 
części dręczyły mnie dolegliwości w piersiach, astma i dole
gliwości żołądkowe, jak to juz p.sałem pierwej. Wasze lecze
nie uzdrowiło mnie znowu zupełnie, mogę napowrót pracować, 
jak dawniej. Będę się starał polecić jak najlepiej Wasz zakład 
kaidemu cierpiącemu. I g n a c y  G r u m b ó c k ,  Diesendorf P. 
St. Leonhardt a. Forst, D. Austrya.

Dolegliwości żołądkowe, jelitow e I nerkowe.
Miałem dolegliwości żołądkowe, jelitowe i płucne, które 

długi czas sprawiały mi wiele boleści i nciążliwoścL Zgoła 
nie mogłem pracować, gdyż miałem wielkie bóle i sen zn - 
knąl także. Przez Wasze leczenie pozbyłem się tych wszyst
kich cierpień, za co składam Wam najszczersze podziękowa
nie. A n d r z e j  P i w e t z ,  Fernitz, pow. Grac.

Przez wiele lat byłem ciężko chory wskutek dolegliwo
ści żołądkowych i jelitowych. W tern z gazety dowiedziałem ■ 
się o zakładzie leczniczym „Spiro spero“ , do którego, opisu- 
jąc swą chorobę, zwróciłem się natychmiast. Już po kilku ty
godniach leczenia poprawił się mój stan bardzo, a po jego 
sześciomiesięcznym przebiegu wyleczyłem się zupełnie. Z wy- • 
sokiem poważaniem W ł a d y s ł a w  K r o p e l  ni  * k  i, sekre
tarz miej., Mikołajów n. Dniestrem, (Galicya). ^

Donoszę Wam, że moje cierpienia żołądkowe i jelitowe 
zniknęły zupełnie a zupełnie, mam co dzień stale wypróżnie
nie i mogę teraz spożywać wszelkie potrawy, a sen także jest 
dobry. Jestem Wam za to tysiąckroć razy wdzięczny, żeście 
mię wyratowali, i będę Wasze leczenie jak najlepiej zalecał 
wszystkim podobnie cierpiącym. F r a n c i s z e k  T a s 11, do
zorca sygnałów blokowych, Klein Schwechat b. Wien J*r. 138.

Wasze leczenie cieszy mię bardzo. Przybyło mnie 4 ki
lo, a. także w stanie sił i w usposobieniu ujawniło się zado- 
walniające działanie. Apetyt i wypróżnienie lepsze i stałe, 
przykre wzdęcie i flegma znikły zupełnie* Czuję się zupełnie 
zdrowym i mogę powiedzieć ze w mej 9 letniej chorobie nie 
dostałem nic, coby mi w tak krótkim czasie przyniosło taka 
ulgę, jak Wasze leczenie, będę je też z wdzięcznością poleca! 
każdemu jak najlepiej. Z •> yrazami serdecznego podziękowa
nia. Jan  A i g n e r ,  Stockeiau, L\ A ust!4. M.annbnrdtstr, 49

Nowości otrzymane na skład główny poleca

llsięgarnia Spity! Wydawnicze) P o c ie j w M o w ie
(Rachunek w c. k.Urzędziepoczt, kasy oszczędności, 1.69057).—Telefon 1.629*
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Prawo procesowe cywilno. Część I: Nauka o stronach i zastępcach. 5*—
fSlatman L. Szkice historyczne . 9 .......................................................4*—
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włoskiej. Z 28 ma illu stra cya m i...................................................... 5’—
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L e d n ic k i  A . Mowy polityczne I. Przed zwołaniem Dumy. (Konstancin.— 

Ludwerowo..-Moskwa.—Petersburg-Warszawa-Kraków-Zakopane) 3*—
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J ł  ■ Elektra. Przeł. K. Morawski . . . . . . . . .

jM a r o w le y s k i  F. Z dziejów Stolicy św za pontyfikató w Leona XII. i
Piusa VIII (1823—1 8 3 0 ) ......................................................................  5*—

Staniak L. Gadzina. Powieść p r u s k a ..................................................2*—
Stasiak L. Trzecie h u m o re sk i......................... - ..................................2*—
Szpaderskl J. Homilie inauki niedzielne. Cztery tomy . . . .  8*— 
Taraowski St. Historya literatury polskiej. Tom VI.część I. (W iekXIX 
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Zamoyski A. Moje przeprawy,dwa t o m y ............................................   6*—
Za pozwoleniem! Tra milosno-żałosna z illustr. napisał Ośmdzie-

s ia t y ó s m y .................................. , . . 1.—
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Zoll F Pandekta. Tom I ............................................................................12-—
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sy najnowsze. Z  107 rycinami ^  t e k ś c i e ............................................. 5.—
oprawie p łó c ie n n e j........................   6.—

grodzki HIKwestya kobieca*'- -Polsee  .............................. —.40

Prawdziwy złoty double fos- 
Kopf Sadonnet Hemontoir Hot-
U flfy f iu  zprzepysz. precyzyjnym werk. kot- 
W IV * H J  wicznym, podwójnie kryty, 3 bardzo 
silne koperty ze złota double, ze sprężyną. 
Złoto donble jest metalem podobnym do 
złota, które tego podobieństwa nigdy nie 
traci. Te zegarki są z powodu wspaniałe
go wykonania ogólnie podziwiane, i od 
prawdziwych złotych nie do odróżnienia.

Cena zł. 5 .— 2398 12
Zegarek damski, donble podwójnie kryty 
zł. zł. 6. Męski łańcuch double podwójny 
zł. 1.50. Łańonszek double na lornetę 160 
cm. długości zł. 4. Do każdego aegarka 3 
letnia pisemna gwaraneya przy wysyłce za 
zaliczką. Illustr. cennik zegarków, łań

cuszków, pierścionków gratis i franko
Jizef SpUring, Wica I., ?osfgassc 2.26

o nabycia za Ipodredutctwen Każde) Księgarni.
wrrtBfłjwysyła-><łl{a Wydawaicza pobfr w Kralfowit.

?ączKi i Chrust
codzienn ie  św ieży

poleca
A D A M  P I A S E C K I

ul. Floryańska 2, Hotel Drez
deński, Kraków, ul. Długa 10.

P roszę żądać

K f l n a R K i

Trzy guldeny
\ kosztuje paczka poczt, brutto 
j5  kg. pięknie sortowanych od- 
j padków mydeł: fiołkowych, ró- 
jżanych, heliotrop, Moschus, kon- 
j waflowych, brzoskwiniowych, lilio

wych i t. d.
Wysyła za zaliczką Bohenda  

| ParfUmerte Bodenbaclft 
a/E., Weiher 221.

Osobom godnym zanfantn,

gratis i franco
Lego bogato illustro- 
wanego polskiego 

sennika z przeszło 
flOOO odbitkami zegar
ków , wyrobów sre- 
' Jbraych i złotych.MS KOjtitftp

pierwsza
'abryh a zegarków
w B r n e i  Nr. 948 

(Czechy).
Prawdziwy niklowy kotw. remont.
wraz z łańcuszk.LK. 4. —, 3 zegar
ki K. 11.50. Tenże z podwójną ko-

n K. 6.80. Niklowy budzik 
.90, 3 sztuki 8.—, w nocy z 
świecącą tarczą K. 3.30, 3 sztuki 

X . 9.—*. Nie ma ryzyka! Dowolna 
wymiana, lub zwrot pieniędzy.

JCftRcrjł5«ic
rasy Seiferta zna
komite śpiewaki, 
z miłym łago
dnym głębokim 

głosem, także 
przy świetle śpie
wające, po 10,15, 
20 koron i wyżej. 
Samiczki po 3 i 5 
koron. Przesyłam 
także pocztą za 
zaliczką z porę
czeniem wartoś
ci, ora s nadejścia 
drowyćh do miej- 
ca przeznaczenia.

Jtodewta prawdziwych 
KarccfisKUli jfuiarttówMBaBagaKŁ

M 5ZHF*.
1 Kraków, ni. Floryańska 38.

które chciałyby się zająć rozpo
wszechnieniem przedmiotu pożąda
nego i pożytecznego dla każdej rochi- 
polsko-katolickiej i wogóle kaśdoj 
osoby dorosłej, ofiaruję wysofcie 
wynagrodzenie. Szczegółami. 
chętnie służę za darmo. Kapitału nie 
potrzeba. Korespondencja polska lub 
niemiecka. Adres : Księgarnia Katoli
cka Otona Thoma, Stutgart (Wttrtemb.)

K r e d y t  o s o b i s t y  d l a  Enms- 
u n i k ó w ,  Oficerów, NauooydMi 
etc. Samoistne Stowarzysz. OcndEy- 
dności i Zaliczkowe Związku Urwa- 
dników udzielają na przystępnymi 
warunkach także na długolobfie 
spłaty pożyczek osobistych. Ą g«M - 
wyklnczeni. — Adresów Towa
rzystw udziela się bezpłatnie Z  # n- 
i t r a l l e i t u n g  d e s  B i m t a  
/ e r e i n e s ,  Wi e n ,  W i p p l i n g e r  
s t r a s s e  25. 2298 52.

3 l e g a r y
pod'beczki, grube, zdtowe są do 
sprzedania U aga 44 I p. (71}

W przeciągu 3 miesięcy
wyuczę każdego zasad jęayka nie- . 
miećkiego. Zgłosz. Szewska 22 I p.

od 2 -3 .  (48)



G Ł O S  N A R O D U Kr. ht

NT A . D I T M A R
c. k. Nadworny Dostawca, Kraków, Rynek 13.

jKajwigfczy sKład tam)) elektrycznych, lamp naftowych lamp spirytusowych, żarowych,
w najlepszem wykończeniu.

Utrzymuje na składzie
Piece naftowe bez rur i kominów —  Kuchmki naftowe i spirytusowe, lichtarze, latarnie słupkowe i ręczne, prafiUd

wyroby majolikowe.
W S a I B t S u i w h f i n  Garniturów na umywalnie, garniturów do kawy i herbaty według najmo- 
l i l o l K I  wszych fasonów. Garniturów do wódki i likierów,

Wyłączne zastępstwo.

U
S zkła belgijskiego m arki St. Lam bert, porcelany królewskiej fabryki, , K orona" w Kopenhadze, szkła  

i fajansu angielskiego, Fignr franciłskich do światła elektrycznego.
S a c w ó b  do domów w plombowanych blaszankach. nafty cesarskiej salonowej, oraz prawdziwej am erykańskiej 
w każdej żądanej ilości, po cenach targowych (W  abonamencie na kupony taniej.) Na prowineye wysyłka nafty w beczkack w«

w~“ 4 * kład naftowy ni. Grodzka 1. 13-

JEDYNA W KRAJU

•J
XXI. Zwyczajne walne Zgromadzenie

Towarzystwa wzajemnego kredytu
W DĘBICY

stowarzyszenie zarejestr. z ograniczoną poręką. 
odbędzie eię w d. 12 lutego 1907 r. o godz. 11-ej przed połudn.

w Sa i Kasynowej 
na które P. T. członków Towarzystwa najuprzejmiej zaprasza. 

Ha porządku dziennym:
1. Odczytanie protokółu z ostatniego Walnego Zgromadzenia.
2. Sprawozdanie Dyrekcyi z czynności rachunków za r. 1906. 
8. „ komisyi rewizyjnej z wnioskiem udzielenia

Dyrekcyi absolutoryum za r. 1906.
4. Wnioski Rady nadzorczej.

a) uchwalenie wysokości dywidendy od udziałów,
b) rozdział czystego zysku.

5. Wybór uzupełniający jednego członka do Rady nadzorczej. 
8. „ „ „ „ >, komisji rewizyjnej.

Dębica, dnia 1 lutego 1907.
Dyrektor Prezes Rady Nadzorczej

H e n r y k  Z a u d e r e r  M ik o ła j h r. JFtey,

10.000 K O R O N  N A G R O D Y
dla niem aj^cych brody i łysych

Brody i włosy można rzeciy-

Rządowo uprawniona

Fabryka wód miner, sztucznych i specjaln. leczniczych
pod firmą

R. R Ż Ą C A  I C H M U R S M
w  K r a k o w ie ,  u l i c a  rfw. G e r tr u d y , Ł . 4.

wyrabia pod kontrolą komisyi Przemysłowej xow . Ltt&azskiego 
krak., polecone przez toż Towarzystwo 3200

WODY M IH E R A L A C  S Z T U C Z H E
odpowiadające składem chemicznym wodom:

Bliiikie], Gleshiblerskle], Selterskiej, tlchf, nonburg, Kissingen,
tudzież specyalne lecznicze ja: litową, bromową, jodopą, żela- 
nistą, kwaśną oraz inne wody mineralne z przepisu prol 
Jaw orokiego. Sprzedaż cząstkowa w aptekach i drogueryach 

cenniki na żądanie darmo.

wiście w przeciągu 8 dni wy
wołać przez użycie prawdziwe
go duńskiego „Balsamu Mos“ . 
Młodzi i starzy, panowie i pa
nie, używają jedynie „Balsamu 
Mos“ do uzyskania brody, brwi 
i włosów, bo zostało udowo- 
dnionem, że „Balsam Mos“ jest 
jedynym środkiem współczesnej 
nauki, który w ciągu 8 do 14 
dni tak dalece d lała na cebulki 
włosowe, że włosy zaraz rość 
zaczynają. Za nieszk dliwość 
gwarantuje się jeżeli to nie jest 
prawdą, to zapłacimy 10.000 
koron g o t ó w k ę  każdemu 
nie mojącemu brody, łysemu 
albo mającemu rzadkie włosy 

który używa! „Balsamu Mos“ przez 6 tygodni bez skutku.
P . S. Jesteśmy jedyną firmą, która d«je tego rodzaju gwarancyę. 

Posidamy liczne polecenia lekarzy, opisy i uznania. P zed naśladowni
ctwem energicznie-się ostrzega, „W edle prób, dokonanych przezemnie na 
pańskim „Balzamie Mos“ , mogę panu donieść, że jest m zeń nadzwyczaj 
zadowolony. Już po ośmiu dniach okazał się znaczny porost włosów, a

Somimo, że włosy były jasne i miękkie, były jednak bardzo silne. Po 
wóoh tygodniach broda poczęła przybierać swój naturalny kolor i do

piero wtedy rzucało się w oczy nadzwyczaj dodatnie działanie pańskiego 
balsamu. Dziękując nąjuprzejmiej pozostaję z szacunkiem I. C. Dr. Tyerg 
Kopenhaga41. Pakiet „Balsamu Mos“ 5 guldenów. Opakowanie dyskre
tne Przesyła się za zali zką Proszę adresować do największego sp ecj
alnego składu na świeoie: JtioA R a g a z i n e t ,  K o p e n h a g a  3 3 8  K a 
n i a ) .  (Pocztówki należy frankować marką 10-halerzową, listy marką 
25 halerzową). 2252 1

L. 341/907.

Konkurs.

OSTRZEGAM każdego ktokolwiekby potrzebował palta 
i ubrania, ażeby się nie dał uwieść na 
oko elegancko wyglądającym na wysta

wach magazynów wiedeńskich ubraniom gotowym, które ani krojem ani 
•drobieniem nie mogą się równać zwykończonemi ubraniami z mojej pra
cow ni; w cenie różnicy nieme* A  zatem

Łaskawi Panowie!
zamawiajcie palta i ubrania u ZYGMUNTA CHI LI, krawca w Kra
kowi# ni. Wielopole lf 3. obok główaej poczty. Wypożycza
Alf fraki i anglezy. Wszelkie zamówienia na prowincyę uskutecznia się 

możliwie jak najprędzej.

Filia c. I  ttprz. gaik. akcyjnego

Baala Maoitczatgo
w Krakow ie

kupuje £i sprzedaje pod najkorzystniejszymi warunkami

wszelkie papiery wartościowe
wydaje oprocentowane asygnaty kasowe. — Przjymuje

wkładki na llsiążcczfci wdi. bież.
Przyjmuje depozyta wartościowo do przechowania 

i zarsądm, udziela zaliczek na papiery wartościowe i usku- 
tecznia zlecania na kupno lub eprzedaż efektów na gieł
dach krajowych i zagranicznych.

Wydział Eady powiatowej w Miel
cu rozpisuje konkurs na wykona
nie planów i kosztorysó v na wznie
sienie budynku dla pomieszczenia 
biór Rady powiatowej i Powiato
wej Kasy Oszczędności — pod na
stępującymi warunkami:
1) W ydział mieleckiej Rady powia

towej wyznacza trzy nagrody 
pie wsza 000 kor., druga 400 kor. 
trzecia 200 kor.

2) Plany nagrodzone wraz z koszto
rysami stają się własnością 
Wydziału.

3) Współubiegający się winni za
stosować się co do rozkładu 
śoiśle do szkicu, jaki otrzymać 
mogą w biurze Wydziału Rady 
powiatowej mieleckiej.

4) Współubiegający się zobowiąza
ni są za oenę kosztorysową 
wziąsć budowę w przedsiębior 
stwe.

5) Do konkursu dopuszczeni będą 
tylko PP. Architekci i Bu owni- 
czowie polskiej narodowości.

6) Prawo wyboru i przyznania na
gród pozostawia W yaaiał powia
towy wyłącznie człom om  W y
działu i  znawcom przez Wydział 
powołanym.

7) Od przedsiębiorcy żądać się bę
dzie, aby przy wykonaniu za
trudniał wyłącznie robotników 
i firmy krajowe.

8) Prace mają być nadesłane naj
później do dnia 31 marca br. za
opatrzone godłami i kopertami 
zamknięte mi z nazwiskami pro
jektodawców.
Wsżelkich bliższych szczegółów 

dotyczących jej budowy, planu sy
tuacyjnego itd. udziela kancelarya 
WydaiałuRady powiatowej w Mielcu 
ustnie lnb pisemnie.

Mielec 20 stycznia 1907.
Z  Wydziału Rady powiatowej 

Prezes: Sękowski.

i\ie czytać
tylko, lecz spróbować się musi 
od davrna znanego, leczniczego
ulubionego mydła liliowego

Bergmanna i Sp„ DJeczyn n. Ł.
przedtem Bergmanna mydła li
liowego (znak 2 górnicy), ażeby 
się pozbyć piegów i mieć płeć 

białą, a cerę delikatną.
Po 80 hal. za kawałek mają na 

składzie:

Rutynowany
e c h a i k

przyjmie roboty do doma. 
Wii............................Wiadomość Administr. GL lf  ar.

i

W  K RAK O W IE: Apteki Bart 
mański i Sp.f F.~ Gralewski, Z. 
Marcoin, M. Proń, W. Re
dyk, L. Rosenberg, K. W i
szniewski; Droguerye: J. Ha- 
nak, J. Klemensiewicz, A .Fa- 
chucki. A. Reifer, J. Wiśniew
ski i  Sp., F. Lopoth i Sp.; 
Handle Gal.: Anast. Fronca, 
Ch. F. Leistner, 8t. Poręb
ski i Zimler. Hdl. mat.: R. 
Drobner, M. Kreisler, Reim 
i Spół.ka, St. Rożnowski, J. 
Araten

W BOCHNI: Drog. Jan Mi
chnik, St Pawłowski.

W  N. SĄCZU: Apt. M. Gorze- 
cki, R. Jakubowski, J. Jarosz, 
Droguerye: T. Kwieoiński, B. 
Zucser*

W  PODGORZU: Diog. L. Żar
ski, Ł. Sonnenschein, Apt.: 
Lazar Friedenberg.

W  RZESZOW IE: Apt, A. Kar
piński, St. Klisiewlcz, J. Ko- 
łodziejowski.

W  W IŚNICZU: Apt. J. Braę- 
kowski.

W  ZAKOPANEM : Droguerya 
E. de Closmanna,

F A B R Y K A  P A S Ó W
m aisjatiryeh

Ignacego Wanna
w Krakowie, ul. Kanonicza

Bryndza deserowa
1 faska najlepszej 7.— kor. 

majowej 6.— 
ostrej . 4.50 „  

Paczka 5 kg. słoniny 7. kor.

faska
papryk 8.— 
smalcu 8.— 
powidła 2.60 
śliwek 2.40 
sera 7.E0 

1 faska 5 „  masła 8.— „  L
Poleca dom specyalów węgierskich !! 
K iefer Leó, Kesmark (Węgry). [145

paczka

Czyste prawdziwa WINA WĘ« j> 
GIERSKIE przeważnie zwhsnych , 
winnic są za> sze w j dnacowej f  
dobraci tanio w magazynie

JULIUSZA GROSSEGO 
w Krakowie Rynok 34.

i

Od 40 lat znana herbata 
z rączką jest zawsze doskonała 
i świeża Herbata Ceylon Darling 
po K. 1.30 za ^  fuut. He bata 
Oeylon Gonar po 1.70 za ^  funta 
są wyborne gatunki w Margarynie 
JeliaezaGroesego w Krakowie,Rynek 37.

77GE HAu

Najnowszym wynalazkiem w swo
im rodzaju jest patentowany kor o  

GehaM, którego mechanizmciąg  Z O r l ---------ł “  Ojest tak oryginalny i praktyczny, za 
„GehaM zdobył sobie v krótkim cza
sie w całej Europie ogólne uzuaniel 
Nie wymaga on wcale trzymania 
w rękach flaszki, gdyz lekkie nac i ! 
śnięcie bocznych ramion korkociągu, 
choćby przez małe dziecko lub słabą i 
osobę wykonane, powoduje natych
miastowe i spokojne wyjście korka, 
nawet z najsilniej zaszpuntowauej, 
butelki! „Geha“ jest ze stali, n klo-4 
wany i zapakowany w pięknem pu
dełku. Przeszło 200 listów rznani^ 
Zupełnie odpowiednie na prezen 
Oena kor. 02,4 ^

Do nabycia w pierwszorzędnych 
handlach żelaznych, galanteryjnych 
nożowniczych, porcelany i zasta 
stołowych lnb u generalnego zastępc r

J. ?. J(/eczeński 
we Swowie Sykstuska 16'

Apteka w Lisku poszukują natych
miast

aspiranta
praktyjtiMający rok 

szeństwo.
mają pi* rw- 

[

od 3-ch koron*, 
Sukienki dziecinne 

od 1-ej korony przyjmuje 
się do roboty. Ui. Ogrodowa 
1. 6 na dole, wprost bramy 

(Kleparz).

Oficyalista prywato :
z ładnem pismem, z bardz } 
dobremi świadectwanr obe | 
znany dokładnie z prowadze-l 
niem biura poszukuję posady  ̂
w miejscu lub na prowincyi. 
Łaskawe zgłoszenia do Adim! 
„Głosu Narodu ‘ pod „Praca"*

Osoba wykształcona
w  wieku średnim, może otrzymaj 
posadą do wyuczania Pani dotną. 
w jej gospodarstwie domowe 
ą także jako jej towarzyszka.

Bliż zżj wiadomości udzieli p. J« 
Skalski — tylko ustnie co dzieun 
od 4—5 popołudniu, Rynek główny 
Linią A —B, 39. [i48

Jest zaraz do sprzedania lub < 
dzierżawienia, w powieeie Sta 
Sambor,

Folwark
w obszarze przeszło 200 morgów 
oddalony 21/* kim. od miasta powiat, 
kóleji, poczty i telegr. Wtem jest 
około 30 mórg w ładnego a su, 
resztę grunt orny i łąki, ezęść zdre
nowana, budynki bardzo dobre, wras 
z . pozostałą krestencyą, zasiewami 
inwentarzem żywym i martwym, po* 
IowAnie własne, również może być 
bardzo korzystńa parcelacya. ZgO - 
szenia pod ,.Folwark" Poste restante 
Stary-Saiiber.

P ocstalh lu glstopnii
w środkowej Gałicyi w sdroweą 
górskiem powietrzu na pocztę l  ■ 
sy w zachód. Galicyi do a a a t la  
Ogłoszętii-; Zamiana poetę rost 
i t a p z s w a  koło Chyrowa. [ l

i reśgittr afenrtefaM «r ir  M N  k u m  X  Irakanri „Gtosa N«n4>“ M  StaaMMr* TmuumwINc* w I M m* .


